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striąsająca ,·katastrof a pod Częstochową 
orpeda Katowice -Warszawa· rozbita w zderzeniu ·z pociągiem towarowym 

~JZĘSTOCflOW.t\ 25.3. Dziś po gooz. Jeden znich był motoruiczym torpedy. dyr Prusicki, członek delegacji żydowskie! Być może, że nagły opad śnieżny spowo 
rano nadeszła spod Rudnik do Często- Pod9bno jest też paru zabity.eh wśród który razem z a~w .Konars,kim i dr. Wol dował ~kłócenie działania ur7.ą:dzeń zwro 

y wiadomość o wstrząsającej kata- pasażerów torpedy. ' bergiem jecha.l do W.arszawy na 'audien-. tni~ch. . - -
tofic, jakiiej uległa przepełniona pasai;e Liczba ciężko i lżej rannych wynoai kil cję u władz centralny('h. Torpeda kursuje .przeciętnie z seybkoś 
imi torpeda nr. 206, kursująca na Jini hana"cie osób. Przyczyną katastrofy było najprawdo· cią SO-OO· km. na godiirtę 
towice ·- W;a:rszawa. Wedlug pogło~~i·. jaki'€. przywiozły z _poąobniej wadliwe dział-anie instalacji blo Przestrzeń CzęStochowa. __:_ Warszawa 
Wśród mieszkańC'ów C~ęstochowy krót m:'' ,:;,ca katastrofy osoby które poje<:ha-ły koweji, t.j. automatycznego na.stawiania (230 km) · przebywa torpeda. w ciągu 2 i 
I ta i bez siczegółów wiadomość wywo tam, aby dowiedz1-eć się o los S\'\l'r.iich blis zwrotlllc, n~ skutek czego torpeda wjecha pół godzin .z jednoniinutow;•m postofem 

olbrzymie wrażenie bowiem torpeda kfoh . -\v katastrofie zginąć miał po<lobno ła na. niewłaściW)' tor. w Piotrkowie i w Koluszkach. · 
w dniu dzisiejRzym wyjechało do War Do Warszawy tor,peda. .przybywa norma! 

wyjątkowo duże mi~szkańców Czę • nie o god:t.. 1 o m. s.· . 
howy. . · . . · Prace r:itunko\\·ę pod Rudnikami jeszeze 

ni:k;0~~sto~h~~ ~:::ii 1~:! Włosi , żttiz·oWani priez1 Niem~c·óW tr;.ti~~~isce. katastrofy opró~z władz C7.ę 
1 ami do Rud'n;k · · · z · kł f k• d O d I · · · stOchowskich przybyli z oddziałem policji 
rp~a opuścił~ ·dworzec częstocho:W . . . . I ~c1e . e :, wa . 'I po . ua a a1a·ra ._: . . ' iń!lpekto!' JańikoweJti i" pódkomisarż Sta 

0 
g. odż. 7.50 . . ~~ i:r,~echaniu kilkuna PAJłYż. ~.3. Korespondent „Un,ited liczba J"eńców włoskich wziętvch na fron no. z . Kiel~.. . .. . · · . ..l. 

kflometrew W plęc ltlJnUf; PO wodz 8 I . . ol. Przyb'hł . r6Whieź Statąsta. kielecki .p~··A0 
· h. ·· ; . . · . "'· , b ·· : : Press~· donosi 'z granicyi francusko ~ his2i '' cie G,ua.dąla:j~t~,. sięga „ołJeenię .():l:t~ł~ · aąo. y " • • 

ltlC ała. przed stacją R1;1dnikl n!L .pociąg pańekiej, że na froncie Guadalajara toczą 290 jeńców w tej liczbie ·1 oficerów. . manowski i prok-.. Ką.,fl>iński. . I •..• · . 

wY nr. 272, ulegaJąc rozb1c1u.. się źacięte walki, przyczym powstańcy sta ODWOLANIE. Z „ ratńi~nfa . władz ko~eiQ'\:YY~h ·. wYjecba 
, Z ~stoch,o."y wyrµszył_ natychmtast \\ia'ą ,~ałtowny ~opć~. . .. GENERALA Wt,eSKIEGQ. ła i W'.ar~wy specjalna· komiSja techlli -
'.poodl~głe 0 ~koł~ · 12 km. miesce ka~ '14um&:czy się "to zast'ąpieniem oddziałów P..ARY~. ·25'.·3. „Petit Patisien"" zamiesz czna, . · - . · · · ··. · · 
~~f..!.a; ~mic~~· . tk·· d , włoskich przęz · oddt:iru:v, . ochętników nie-.. cza ~peszę "!- Londynu. według której ot ·,W ~litastr9fJ~ _pOnios.!0 ; fimie!c~:~ · t'u;ll~:-
~4.:~.::t~lono pr~l-C:e„ wszys _ -~ o _wy mieckich i w·ojs'ka marokańskie. '-T'cidobno " rzymano tam ~źMadyrytu wiadomość o od :CJ<•r:ar.ius~w f .K:P .. .. qrochqwsk•. Jgl1t:lu 
"'1 '!a.nia z rozbJ~J L~rpec:ly ofiar kat~- cały odcinek Cogolled~ ·.,: Ma.se Goso został wołaniu gienerała· ·włoskiego Bergenzoli z Ostł' .rr„E>ckl. . (z· ,,Pbtfko\\'a". . LubM'isk; · 1 

trafy • .: , J?,..i.~owµue . ?f.iar ~ masywn~ obsa&óny .PI'Zt'~ wojska , ni~ieckie: . .. powodu · odwrotu jego armii w _ Gualadaja S"{!ąt~G~~~' .. : .. ·-'.' .. · · ·:~ · -~. •· ,::·,:·.:~· :(; : .• ·',: ~ ;·>./':· 
t~!est J~~~"'t ~t~d:~ione . .. 1 , to .' Z Walencji dnbBzJl-, . h- poseł hiszpański ra·; Dowództwo. nad' operaci.a.Jni ma objąć . : ,.· · :: .:.'.·: i . -~ . ·: :•:cf·.,: . . ~ „ ,:-
, ·.&!"< ...... ~ ·i! ~.'· l)b. •;a;t ~11 ,'\\ 8"0~ - poc ągu w Bernio. "pnesłał' min spraw · ~granicz- sam gen . . Franco: . . . ·.· Piotrkowiąnitt . za-bitłł ,,,,; 

wego są roz 1 e. . · h do V t 1e . st · · . · t · ' ATAKI WO.JSK RZĄDOWYCH 1 

oąte.cznel'>llbśCi"'' itlblr:;ch i rannych. ~re Więks::~oś~ s~Z::o~ó~ ~~Cg0J~~ . AVIIA 25„3 ' K~respondent Havasa· do we wtzórajsż~J'.: ~:;~atasfró.ne · 
JXlołano dofychczas ustalić. k .. . " d d~b. :; • .. h' od. ' : • • • • • f . ... ; ' d k'' • . . • . . 'an· w· d · ·~d · .. k: t t f' _ 1ego. praw opo o t~nsV1 a poc zema me nosi. ~ na . ronc.e ma ryc 1m w· ciągu . . 

. 1~a, 0~
0.,1 d_ym_e~/f _w a as ro le po mieckiego .przeleciała 'ubi~głej nocy grąpi wezorajsze~o pano"\\"ało pewne . óżyWienie„ 

~ smierc waJ 0 '?J.Rrze. cę szwajcarg'Q. Sa,molóty te mają być Na odcłnką 'Robleda. woiska rządowe ·przy 
- przeznaczone dla Hiszpanii". . stąpiły do ataku, ale zostały odpę.rt:e. . 

· Władze francuskie na granicy hiszpań- Podohny Io$ spotkał je· w dzielnicy uni 
· 1· ·s, c· • g' I .,. d. 0 e' skiej oraz organy kontroli międzynarodo- W!e.rsyteckiej,J gdzie: powstań:cy pózostitli · e I •e. .. W wej granic hiszpańskich nie zauważyły ża na swych pozytjach. któr~ umacniają. Ax 

Dtiś odbywa się ostatnie zebranie gieł dnych podejrzanych pr7..elotów pqnad gra- tyleria pow:stańcza rozproszył3; ~kupi~nja 
przed świętami; następnie we wtorek. nicą hiszpań8k4. nieprzyjaciela nad rzeką. Ja.ram~~ · · , . 
Papiery pr~ntowe wykazują tenden ·PARY.i: .. 25.'3. Hava~ donosi 7. W.ale~cji: , ~ . _ . ; , 
ntrzymaną, akcje nieco słabi~;j. 
WALUTY: Dolar :5.25 i pół, FF. franc. 

. ~.~, 

Jak o tym piszemy na innyni mi~scu 
w dniu wczor~jszym wydarzyła się w Rud 

.r~aę~ kua~o!a ko!~~ '\'.' .-WY:!J,i~. )rt.ó 
rE:J 5 osób poniosło sm1er6 na m1e3scu. 

, Wśród .tz:agi~ zmarłych} zn~iduje $ię 
również piotrk~}Vianin, pracownik droży 
ny konduktorsk:fotr' P.K.P.. ś.p. Antoni O· 
st.romecki, który posiadał swą nierucho~ 
mość w· Piotrkowie pr2y, ul, L6dzkiej'"29. 

1' 6, F'unt ang. 25.7!, Gulden gd. !)9,80 
1 

niem. 120, srebrna 127 
Dwa olbrzynty powietrzne· 

przybyły z Ameryki do .O dyni dla ,,Lotu" 

K:onduktor ten żnajdował się VI, -0statnim 
w'a.gónie po~iągu towarowego, 'na kt6ry 
wpadła · to~a. · Ciało riiesz~ęśliwego ko 
lejjarza zostało okropnie ,zmasakrowane, 

tak. że trudno go było, rozpoznać. 
; PAPIERY PROCENTOWE: 
; . larówka 4:~ . 3 proc. inweśt. I e~. 64: 
0.1:, 3 proc. mwest. II em. 63 sene, 4 
I oc. konsolid. 52,50, Konwers. 54,75, Do 
~ 'owa 53,50 Stai:>ilizacyjna 368, Dillon 

.sJąsk •l7, Magistrat 47,50; 4 i pół pr. 
I.Jl. !32,25 4. i pół proc. LZW 54,50, 5 

• !Je. LZW stare 58,50 5 proc T.jZW 1933 

-~· LZ Łodz1 50.25 
. U{CJE: B. Polski 98, Warsz. Cukier 29 
: • ltsz. węgiel 20.75. Lilpop 13,80, Norb
Cl 64, Ostrowiec 29,25, Starachowic~ 
· is 

-l; 

GDY.NI.A. 25.3. Dziś rano do Gdyni zawi 
nął transatlantyk m/s ,,Batory" pr~ywożąc 
kilkuset _ pasażerów z Ameryki. 

Na pokładzie statltu _znajdują się dwa 
wielkie samoloty typu .,Lockheed Elekctra'' 
kupione przez Polskie Li.nie Lotnicze „Lot" 
w Ameryce. Samoloty t e zaopatrzone> w 
specjalne śmigła no\1\iego typu ,,constand
speed" pełnić będą służbę na naszych li
niach międzynarodowych. 

W czasie drogi nadzór na<i. maszynami 
sprawował pop1darny .. milioner" powietrz. 

ny. pilot Burzyński, który odbierał samo 
loty i dokony-Wal lotów próbnych. 

Olbrzymie ~krzynie, w których umiesz
czone są samoloty, v.-yładowano już na ląd 
Zostaną · one przewiezione na fotnisko w 
Rumii, gdzie samolcity zostaną złożone 
prez naszych mechanikćw i do Warszawy 
przybędą drogą powietrzną. 

I'rawdopndbnie r~szcro przed świętami 
maszyny znajdą się n2. Okęciu, aby w dn. 
4 kwietnia rozpoc?.ąć swoją służbę 

Zgon Matejasa Kwieka 
barona cyganów 

D.Żiś o godz. 6-ej rano w szp. na Czystem: 
·>-marł Matejas Kwiek, baron Cyganów. 
Mimo wysiłki lekarzy, nie udało się utrzy 
mać Kwieka przy życiu. Do ostatniej też 
chwili przy łoży czuwała żona i najbliższa 
rodzina ?Jnarłego . . Wieść o ś1p.ierci Kkie 
ka zgromadziła przed szpitalem tłumy Cy 
ganów . 
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Dr. ]an Warczak 

POD" KRZYŻEM 
żałobny nastrój WJ.elk~o Piątku po~ 

mimo swej żaloby nie był pozbawiony 
błysków nadziei. Ciemności zalegające 
Golgotę, dla serc i dusz przejętych wiarą 
w naukę Chrystusa, niosły również pro
mienie pełne nadziei i głębokiej wiary w 
pogodniejsze jutro. 

,.Ziemia się trzęsła" .„ „skały pękały, 
a umarli powstawali z grobu." (Sw. Ma
t eusz). Objawy te towarzyszące śmierci 
Boga - Człowieka Ś\\iadczą o podwójnym 
znaczeniu. nastroju Wjelkiego Piątku. 

Smutek łatwo zamienia się w rozpacz. 
Następuje to szczególme wtedy. gdy nie 
ma on w sobie żadnych przebłysków na
dziei. Sta.n ten nie był właściwością ani 
wiernej Chrystusowi grupy wierzących, 
ani też tych, którzy snem sprawiedliwych 
spoczywając odczuli dramat Boga zabite
go przez ludzi. . 

Wierni pogrą?.eni w smutku i boleści 
czuli, choć może na razie podświadomie, 
że dzień Wielkiego Piątku jest tylko przej 
ściem i jakby wigilią do radosnej Niedzie 
li Wielkanocnej. Dlatego w ich duszach 
jest tyle pra,vdziwego skupienia, dlatego 
ich ból jest tak cichy. Składają Pana do 
grobu w powadze i pobo.żności. bo serce 
im mówi, że nie umiera na zawsze Ten, 
Który zawsze daje życie ludzkości. Nie 
ginie duch, który tchnie życie duchowe 
człowiekowi. 

Umarli wychodzą :z; grobów na potwier 
dzenie, że śmierć Zbawiciela jest dla nich 
początkiem nowego życia. życia o '\\iecz
nym trwamu. Nawrócony i konający łotr 
wie, że umiera.i!!:c rodzi się do nowego ży
cia. 

Wiara każe widzieć poza. cieniem Wiel
kiego Piątku blask jnia rezurekcyjnego. 
Poprzez śmierć Zbawiciela patrzy praw- . 
dziwe życie dla ludzkości. 

Stali również i inni pod krzyżem Chry
stusa konającego. Byli to ci, którym duch 
wiary powstal obcy. Ci. którzy pragnąc 
śmierci Boga - Człowieka nie umieli •.xi"
m.leźć w niej czynmków prawdziwego ży
cia. Dlatego ich nastrój duchowy por.u
mo hałaśliwej radości zamiema się bardzo 
prędko w strach, w p-rzerażenie i pewną 
rozpac.z. 

"Pneto rozkaż, , aby strzeżono tirnbu, 
_ aż do dnia irzeciego, aby znać nie przy
szli ucmiowie jego i nie powiedzieli ludo
wi: Powstał z martwych, i będzie ostat
ni błąd gorszy. niż pierwszy" (św. Mate
usz). Oto nastawienie tych, którzy opie
rali się łasce Boga do dusz i serc ich cu
dami i natchnieniami słów ś\\iętych Zba
wiciela. p!'2K'mawiającej. W tym nastawie
niu ducha nie .ma.miejsca na promień na
dziei w zwycięstwo Odwieczne; Prawdy. 

- ..t. --·-
żałobny nastrój Wielkiego Piątku nie 

mija. Powtarza się rok rocznie we wspom 
nieniach tak plastycznie pn:ec;łstawionych 
przez liturgię Kościo?a Katolickiego. 
W,ielkopi,tko\\"'a prawda apQty\ca . n~dal 
rozstrzełone podeiście ludzkości. Ten sam 
nastrój trwa i dziś tak, jak ~rwa niewzru
ezenie ta sama wielka prawda o poświę
ceniu be?,gramcmym. -Chrystusa Pana dla 
ludzkości. · .. 

Audycja Wielkiego Tygodnia 
w Radio 

W Wielką Sobotę usłyszą radiosłucha
cze dw~ audycje o charakterze wielkopo
&tnym. Pierwsza z nich o godz 17,20 przy 
niesie z kościoła św. Ignacego w Wilnie 
„Gorzkie żale" w opracowaniu Wandy 
Achremo'\\iczówny. Znane 7-e swej piękno 
ści organy tego kościoła, trzy chóry, któ
re potężnym unisono śpiewają pieśni re
ligijne oraz recytatorzy nadadzą podnio~· 
sły charakter tej audycji. 
Drugą audycją o . podobnym charakte

rze będzie wykonana przez Krakowski Ze 
spół Instrumentalny T·wa Muzycznego 
pod dyr. Nierychły-· Kanta~ Bacha nr. 
209, „Czym jest ból i czym cierpienie". -
TJtwór ten na sopran, flet i orkiestrę ka-
meralną usłyszą radiosłuchac2Je c> ęodz. 

21,45. 
Jako soliści wystąpią Helena Zboińska 

-Ruszkowska i Jan Skawiński.. 

Kto ~ierzy i żyje swą wiarą w codzien
nym życiu odczuwa nastrój smutku i bó
lu Bólu cichego, lecz pełnego nadziei. -
Ból ten potęguje się 7-e względu · na warun
ki życiowe obecnej doby. 

Chrystus przelał krew dla lud?..kości ca-

lej. Pr7..elal by ją odkupić. Już tyle wiel
kich piątków minęło„. Ludzkość przele
wa swą, własną krew. Krew bratnią. Czyż 
by jej nie wy&arczyła krew Chrystusa dla 
całkowitego pokoju„. 

Z Krzyża padały krople krwi Chrystu-

sowej na ziemię. I>Liś krew morderczą dło 
nią brata wyciskana bryzga na krzyż 
ChrystuROwy. l3ryzga i powala go o zie 
mię. To wojna„. To nienawiM i zemsta„ 
Tą wróg Chrystusowy! 

śmierć Chrystusa Pana dla tak wielu 

jest faktem bez głębs7..ego znaczenia, bez 
trwalszego V\-p?ywu n& ich codzienne ży

. cie i na sprawy ich duszy. Nauka Syna 
Bougo mały jeszcze znalazła oddźwięk we 
współczesnym. życiu narodów. 
„Gdybyś i ty poznało co potrzeba ku po 

„Clem·na J u a.· , z ~n 1 :&" 
Nabożeństwo pasyjne w Polskim Radio 

.,Ciemna Jutrznia" jest to najpiękniej
sze i najbardziej nastrojo~ nabożeństwo 
Wielkiego Tygodnia. Bierze w nim udział 
•:ałe duchowieństwo, śpiewając chorały 
gregoriańskie. Po każdym odśpiewanym 
psalmie ga.si się jedną świecę w siedmio
ramiennym świeczniku. Pienia religijne 
wykonywane przy tyrr• obrzędzie są peł

ne wymownej ekspresji. Nastrój całego na 
boże)1stvra oddaje w sposób przejmują.cy 
uczucie, ogarniające wiernych w czasie 

Wielkiego Tygocbµa. 
Po raz pif>..rwszy w ~ejach polskiej ra 

diófonii w tegorocznym Wielkim Tygod
niu odbędzie się transmiSja radiowa. Ciem 
nej Jutrzni. Transmisję tę nada Polskie 
Radio z Katedry Poznańskiej dziś w Wiel
ki Piątek o godz. 16.00. Transmisję po
pn.edzi rC1portaż. który zaznajom.i radio.. 
sluchacz-y z obrzędową caęścią nabożeń
stwa. 

Wwnlkl clagnienla li klasr 
W! dniu 22 b.m. m'lfo~ne oostało ciąg ców Warszawy - dw'6ąłl kupców, ur.zęd

nienie drugiej klasy trzydziestej ósmej nika i aktora. Każdy z nich otrzymał po 
Loterii Klasowej. piętnaście tysięcy złotych. 

Główna wygrana tej klasy wynosiła sto 
tysięcy :złotych i padła na nr. 169.961. -
Właścicielami poszc7..ególnych ćwiartek 
h:go numeru są mieszkańcy Lodzi: mia
now'cie p.p. Leon Kwaśniewski. tkacz w 
fabryce Schweigerta w Lodzi, Stefan Król 
iobotn1k w fabryce Stednerta tamże, Bro
nisław Król, robqtnik. KM. urzędnik jed
nej :t; instytucyj kredytowych, A.M .. ro
botnik i T.A. . biuralistka. 
· Po raz pierwszy w klasie drugiej wylo
~.owano wygraną sied001dzie~iąt pięć ty
sięcy złotych. Przypadła ona numerowi 
1l::l074, będącemu w posiadaniu mieszkań 

Wiesołe święta będą mieli również właś 
ciciele losu numer 68241, który wygrał 
pięćdziesiąt tysięcy złotych. Są nimi ro
botnicy, zamieszkali w dzielnicy star~ 
miejskiej, oraz ~' miejscowościach pod
stołecznych. Chociaż każda niemal t~wiart 
ka była wlasnością kilku, a nawet kilku
rf:stu osób, wygrana kwota stanowi dla 
nich - jak to sami przyznali - poważ
ną zapomogę. 

Poza tym była jeszcze w~grana w wy
wkości trzydziestu tysięcy złotych (nr. 
164056) , pięć po dwadzieśeia tysięcy, trzy 
po piętnaście tysięcy, oraz wiele innych; 

kojowi twemu, ::ile to zakryte jest p~ t 
oczyma twoim.i" - powiedział ChrystUs 
nad J etrozolimą. . ' 

w.spókzesność przysłoniła sobie sarna IJ 
wzrok na sprawy duchowe. Stworzyła ~a 
runki pozbawiające człowieka wy'aizyc1t 
pr:.>.eżyć, przeżyć ducha. Dalecy jesteŚllly 
od prowadzenia w życie codzienne całko
wici zasad ew:mgelicznych. Dalecy jesteś 
my od kier;)wania się w codziennych za. 
daniach zasadami nauki ChrystusoWej . . 
Dlatego więc obcym nam jest właściwe 
zrozumilenie wielkopiątkowego skupienia 

i mymi. : 
Dlatego nie może zrozumieć V."Spółcze. 

sność w dużej mierze tych czynników, kt' 
re mogłyby jej zapewnić całkowity pokó 
i któreby wekazały jej pewną drogę k~ 
lepszemu jutru. Szukanie dróg "ńJ'JŚcia 
jE.st dziś tak bardzo niepokojące . Jesteś. 
my w 1.ym szczęśli\.\ym położeniu, że JllŻ 
możemy patrz.eć ramami jasnego progra. 
mu na przyszłość naszego państwa. To 
j.ednak nie zwalnia nas od czujności . Zdo
bytych wskazań nie należy marnować. 
Papież Pius Xl wskazał nieb~piec~ń· 
st.wa zagrażające dobrym i jasnym dąże. 
niem narodów. Odsłonił nrzed światem 
drogę odrodzenia. Jest nią -ta sama, któ
rą wskazywał Chrystus Pan. A droga ta 
oznaczona jest znakiem Krzyża. Wielki 
:Piątek wskazuje nam wraśnie Krzyż i je· 
go zbawcze owoce. 

Ci, którzy żywią wi~rę Bożą w sercu, 
1 

dostrzegają w :ramionach Krzyża blaski 
nadziei i zbawienia dla ludzkości. _. Ci 1 

wszyscy znajdą w Chrystusie Panu i Jego I, 

świętej nauce wskazania i wyjście dla 
1 

siebie i innych z trudnych warunków eko 
nomicznych. A N am trzeba więcej ducha , 
Bożego. Znajdziemy i zaczerpniemy go• 
dcstatecznie pod Krzyżem. 
Wstrząsy społeczne i walki nie ust 

i nie za.milkną dopóki nie stanie wśród 
walczących Krzyż jako symbol pokoju i 
:)dkupiema. 
uń.nęęęt '.fkyą. dwispoSj~kj, HTRAOI 

'Kto dobrze rozumie tajemnicę Wielkie
go Piątku, dobI'7..e zrozumie róY:nież n· 
dosue nastroje wielkanocne. 
Cierpiącym dziś podobnie do cierpiące

go Chrystusa, należy podsunąć fakt, 11 
c;.ienin Wielkiego Piątku, zalan'€ purpW\ 
krwi Zbawiciela, przemieniły się w blask 
Wielkiej Nocy. 
' Kto trwa wi~..rnie przy Krzyżu w dzieil 
W.ielkiego Piątku. 'tle<n doczeka sz.częśli
\\ie radosnych śpiewów Wielkiej Nocy. 

ra.r.em dziesięć tysięcy wygranych na .su
:m.ę milion sześćset dziewięćdziesiąt d\Va 
tysiące czterysta pięćdziesiąt złotych. 

W klasie trzeciej, której ciągnienie roz 
poczyna się 13 kwietnia r.b., główna wy· 
&rana wynosi równiż sto tysięcy złotych, 
natomiast wygranych po siedemdziesiąt 
pięć, pięćdziesiąt i trzydzieści tysięcy, -
jest po dwi~ . po dwadzieścia tysięcy --
cztery, po piętnaście tysięcy - sześć i t. · 
c~. Ogólna suroa wygranych wynosi dwa 
miliony osiemdziesiąt dziewięć tysięcy 
,siedemset pięćdziesiąt złotych. . 

Przy sposobności przypominamy, że 
czas odnovlić los do trzeciej klasy. Kto u
czyni to w porę, ten może być pewny, że 
nie będzie narażony na jakiekolwiek trud 
P.ości, lub komplikacje. 

Chóralna audycja 
Wielkanocna 

W audycjach Wielkiego Piątku zwraca 
uwagę ciekawa audycja chóru alumnów 
sen1inarium duchownego obrządku łaciń
skiego i solistów ze Lwowa. która nada
na zostanie o godz. 15.05. V\tykonana zo
f'.:tanie pasja do słów św. Jana w języku 
łaciliskim; u.słyszą radiosłuchacze histo 
rię M.ęki Paiis~J. Partię chóralną skom
ponował Wiktor Ha.usman. Ten sam cha
'rakter co i audycja lwowska, nosi koncert 
z Katowic o godz. 19.40. Będą to pieśni o 
Męce Pańskiej. 



Prasę obiegła krótka notatka o zimo
yc,h . obozach wypoczynkowych clJ a ro

ików młodocianych. Inicjatywa ta za 
gu.je jednak l1a głębszą uwagę, jako 

tu początkowanie akcji .społecznie donio-i 
er. I ·, $· ...... , &;.!il~ 

: z inicjatywy· Zakładu · U.bezpfoczen·· Spó 
znych i Okręgowego .Urzędu W.F. i P. 

r ' rozpoczęto wysyłanie robotnikóv.1 mło 
'anych do oboz.ów wypoczynkowych 

~eś Rozłuc.zu· i Siankach. na Podkarpaciu, 
za- Lidzbarku, Międzybrodziu i Limano
fej. ej. 'Do chv.ili obecnej w obozach tych 
w bywało 1.200 robotnikÓ\V młodocia-
1 • eh· i robotnic rekrutujących się ż po-

ród najbiedniejszych warstw ;młodżie.ży 
re..obotniczej, ubezpieczonej w Ubezp. S'pol. 
~t ·. róż!lych dzielnicach Pclski. 
~ó l{oszty pobytu w obozach pokrywają 
k ~zpi,eczalnie Społeczne. · 
rj_a+Wszyscy, mający się .uda.ź do obozów 
is~lfl>OCzynkowych, ob:zymują bezpłatnie 
I jazdy: kolejowe .i pełny ekwipunek, ja
a-b to:. spodnie, czapkę, wiatrówki, węłnia 
r swetry i szaliki, skarpęty, rękawice 
~"'raz spr~t sportowy. " . . · 
le, W obozach odbY\Ya się ._kurs wychowa
~- aa fizycznego '(gimt1astyka, gry sporto
f ·~ l~~koatletyka, str.zelectwo i t.d.), kurs 
• chowania obywatdskiego (odczyty, po 
r.-;adan~i) oraz s1.k-0leńie narciarskie, · koil 
r;~sące • .się zawodami. W świetlicach obozo 
n\ych· znajdują się dzienniki i czasopisma, 
c-~chy, warcaby , domino, :ping-pong, ra-

lió. ·W, biblioteczkach . -~ · książki najzna-
~i. tom.itszych pisarzy polskie~. · 
~i· Tak .oto grupy młodocianych robotni
lo ,ów, wyrwane ze środowisk biedy, gdzie 
~ mystko obraża eleme.Q.tari:ie zasady hi
o gi~y, \\·szystko niszczy nie tylko urga
a Bizm fizyczny, lecz i . życie psychiczne. 
o 1?.ez, krótki przynajmni.~j ,ok.res znajdują 

ię w warunkach dla mł9dzieży pracuj~
'.ef id~alnych: na świeżym powietrzu, przy 

I iobryw : odżywianiu, a dzięki sportom, po 
i gadankom, rozrywkom - nabi~ra'ją · sił 

:Jżyczeyt;h :i moralnych ~o. dalszej pracy. 
lfieiu z tych młedych ·rpbotników po ·raz 

• ·erwszy w życju · zaznało :chwil wytchnie 
·a 'i' 11eztroski. ··wielu· też .' przedwcześnie 

!l'ezyg:n'9wanych, rozgoryczonych w cięż
'ej walce o byt, wzmocuUo swojei samo

!Qezucie, zetkn~ło się po ,, raz pierwszy z 
pomocą instytucji spo1ecznej, przekonało 
lię ~e jakiś · cżYD:.Jlik społeczny intert:suje 
Jię

1 

nim:i'/dba o ·ich ,d~bro. . Stąd wielkiej 
ł1li1 · ~·.:·~ent l3p6łe~z?o ·Wyehowa w~~Y. 

z _ .... ; ... rpowie ktos..:..... (!o:.(z tego chwilo-
~ .... . -. :. . . . . .- ' ł „ . ' 

.. „ ł .J 

trwawa .1ep 
sensacyjne dzieje „.TUdOWł.o~ej 

. . pi,k110Cci Paryża · 

.„ . PIĄ~ dnia aG:go MA.RC.A 1931 R. 

wego wytchnienia, skoro młodzież ta po 
dwóch tygodniach wraca znowu do swych 
ciężkich warunków życia, Jo swych nie
higienicznych mieszkań, do pracy, która 
nie daje jej zarobku, wystarczającego na 
pokryciie naJskromniejszych potrzeb. Czy 
ten kontrast n,ie jest zbyt dotkliwy? Czy 
po powrocie do prawdziV\'.ej nory mieszka 
niowej życie mlodzi.eńca nie staje się -
przez ów kontrast - jeszcze bardziej nie-

, ? znosne. ~ . . 
Doświadczenie wszelkiego rodzaju ko

lonii, obozów, domów wypoczynkowych 
mówi nam, że niosą one dobro całkiem po 
zytywne: wzmacniają siły fizyczne i mo
ralne, zapobiegają wielu chorobom, a nad 
t•> uczą zasad bigj.eny, które nawet w cięż . 
kich warunkach matęriąlnych i mieszka
niowych ~ogą być w dużym stopniu prze 
strzegane. Pod tym ostatnim względem. 
w życiu tych, którzy korz~stali choćby 
przez czas krótki z warunków lepszych, 
następuje pewna trwała naprawa przez 

·troskę o to, by w warunkach .stałych ~rzy 
mać się nadal wskazań higienicznych. 

Oczywiście, głównym. warunkiem pod
niesienia zdrowotności klasy robotniczeJ 
będzie zawsze lepszy zarobek, więc -- po 
10pszenie stopy 7.yciowej. Lecz do cza.su 

._ :. "" I 

nastania' tej popl'_!lwy nie należy · re.zygno 
wać ze środków już dziś możliwych do za 
st.o.sowania, Jednym z takich środków są 
właśnie owe pQ.ozy wypoczynkowe, przez 
które - zarówno w zimie, jak latem -
p.ue.)ść, powinny wielotysięczne zastępy mło 
9.zieży robotni~j. , . 

Wyniki nawet 2-tygodniowego pobytu 
w obozie są bardzo korzystne dla zdrowia 
czego wyrazem jest przeciętny przyrost 
na wadze uczestników, p~zekraczający 2 
klg. na osobę. 

Pierwszy, pod każdym względem dodat 
ni eksperyment, wskazuje, · ż~ podjęto ini
cjatywę- nad wyraz pożyteczną. 

Za p:rzykład'em Zakładu U:t)ezpiec.ze.tń 
Społecznych i Ubezpieczalni Społecznych, 
które finansują . koszt _pobytu w obozie, 
powinny pójść inne organizacje samorzą,
óowe i społeczne, dbające o zdrowie swe.
ich członków i nawiązać ścisłą, wsf>ółpracę 
z Państwowym i .Okręgowym U,rzędem 
W'ychowania· :b~izycznego i P'rzysposobile
nia W,o~owego, dającym pełną gwaran
cję, że koszty wydane na pobyt w obo
zach organizowanych przez te instytucje 
w 100 proc, wykorzystano dla _podniesie· 
nia tężyzny fizyc~nej i moralnej uczestni
ków. /· "'1 ~ 

.Ozda~a stołu ·wielkanocnego - ......... - · „ sa wina .--krlisz\vickie Makawskielo.1: •· . ~ ... „„„··. · ·).· 
~ -·~ "" ... ·~ 

:~ ::~:~~\~rvc~ńVChW . ,, R I V I e tl e ,, ·. 
Pio.trk6w,. Aleja · 3-go Mal~ .1. 

Tamie kwl~ty doniczkowe . i cięte w . d u ż y m w y b' o r ·z-e. 
. „ ' -. . • •. •' • .. : ~ • ... „„„„ ...... ,„1•1!9• . . 

.~ ... >z1n1an~y w~:zarótik&ch- ~~~_.:,_. ·~ .. :.!'. 
a obowiązek ube~pieczenia #J.~ 

WoQec licznych z:;tpyta.11, kierowanych 
do ubezpieczalni społecznych w sprawf.e 
obowiązku ubezpieczenia na wypadek cho 
roby pracowników umysłowyC'h, których 
zarobek w pe.wnych miesiąc~h jest · wyż 
szy niż 725 zł. , w innych zaś niższy, Zak 
łn.d Ubezpiecz~1l. Społec~mych wyjaśnia, co 
następuje; 

W raz~e zmiapy zarobku praco)Vnika u· 

myslowcgo . w po~zczególrtych miesiącach 
.pracownik ten. zależnie od przekroczenia 
.względnie r..ieprzekroczenia granicy zarob 
kowej 'l2ó ?:ł. zwol:flcny Jest w poszcze
&ólnych mieS!ącach ')d obowiązku ubez
pitczenia ·l!a wypadek choroby, w poszcze 
gólnych u:ifosiącaeh zaś podlega temu o~p 
wiązkowi.· · · 

Obowiązek. ul_)ęzpieczenia na wypadek - . . . . ' : ~ ' . 

Str. 3 

„ Giełda zbożo.wa 
Na os.tatnim. z·ebraniu giełdy zbożowo

t~~·arowej w WarszaWie ogólny obrót wy 
mósł 141b ton1 w tym 7.yta. 213 ton. No
towano za 100 kg. parytet wagon W arsza 
_wa, w handlu: hurtowym ładunkach wago 
n.owych, za gotówkę: ps2lenica ;ednolita 
3190-32, pszenica zbierana :.H-31.50, 

ŻY.to 1 standart 24. 75-25, ż;v.to II stand. 
~4.50-24,75 owies eksporlov.;y. 22,25-

2;f. owies l star..d.„ 22.20--23, owies II 
.Sta.nd. 4~:---21.50, ··jęczmień b,rowarny 26. 
'15-.27, 75, Jęczmitin I gat. 24..15~ó.25 
j~czmi~ń U gat. 23.1'5-'1:?·1:,251 jęczmień ill 
gat. 2:l.25---.4a.7.51 groch polny 23.50-24. 
t>01 groch Victoria 29-3!. wyka 23.50-
24, peluszka 21h0-22.50. seradela 2s..:::.... 
29, seradela -targowa 23.50-2·!.50, łubin 
niebit11ski 15,2'5--15:75'; łubin .żółty' 17-
n ·.50, rzepak zimowy 01-1;2, rzepik zi
mowy 55-156, rzepak letni 5S-5~, rze
pik ·letni'.55 .. 50--56.50 siemie lniane 52-
531 koniczyna -cze1wona surowa bez gru 
bej · kani-anki ··105--120, koniczyna cz.erw. 
o czyst, · ~J7°/.1 135-145, koniczyna biała 
surowa· 9U--100, koniczyna biała bez ka
nianki o czyst. 97 °/.i 115-13!) mak nie
bieski t'0--82. mąka' pszenna g~t. I wycią 
gowa 49.50-50.50, I-A -17.50-48.50, I-B 
~G,50--46.50. 1-C -l-4.50·-'~5.50, I-D 43.50 
-41.~0. li-A 42.50-43.~IJ II-B 10.50-
4~.50, 11-D . 37.50-38.50 II-~„ 36.5.i-.37 
501 II-G 35.50---36.50, pastewna 2h25, 
n .• ąka żytnia wyc1ągowa 3ti-'l (., g<i.t . I 50"i• 
·J6--S.7; gat. I 65 u11 35-lli, gat. II ~10 . .::!G 
-[)1.25..r razowa :~s 2~:-w,2t1, i;oślednia 
20. 75.-21,251 ot·ręby pszenne grube 17 .50 
-H{ średnia 16.50-17, miał~ie lG.50-
17, otrzby· żytnie 15.50--:\5.'W, makuchy 
!niane 26-26.5.0;- rzepakowe lJ.5.0~w. 

·~hqrĆiby . ustaje z . . poćzątkiem piern sze$~ 
tygodnia i?c upływie mi~s.iąca kalendarzo 
~vfeg~, w ,którym żarobek pracownika· prze 

. krocął. 72r~ ~.. pow.staj~ zaś ponownie z 
począc~em pierwszego ~ygodma · kale?da 
r~owego . po upływie .'ni.i;siącu.; w którym 

.~astąpilo . zmniejszenie zarobku · poniżej 

.7~5 :. ~„ " ·' .- „„ . ·•· .••. ·_. 

• • ł,, ~ 

najdokładniej w świecie 0 . stosunkach jej powiedzenia ? , , , · ła się dostatecznie p~wi:ią i przystosowa
męża. · Dowiledział .się. że Steinheil nie . __:. Nfo, to nie wsżystko ~~ .rożesmi.ał ną dei życia_ jakie' rozpoczęła, aby .ważyć 
może tyle zarobić . ile potrzebuje jego żo- się h'rab'ia." i z~z.ął inówić. · . si~ na wszystko. , · . 
na. Umiał słowom swoim nadać ton: że Dp nagłego i straszliwego zcbowią2'.a-

Attillon był zdecydowany obl'az jej mQ nawet obelgi, które się w nich kryły dla nia, jakie ua nią nałożyła. Jani~a . dodać 
ża kupić i Mx:?p w; -ten sposób dla siebie po kobiety, 'ubi'erającej się w togę dumy, ·· sta musiała je.szcJ:Je ogólnie swoje ciężkie po 

. zyskać. \Vały się zaledwie dostrzegalne.' Mówił łożmie, Nęąznica wybrała sobie .bez wąt 
o wmkach, ·o \\ielkich swoich bogactwach pienia odpo. wiednią stronę, aby się do nie1· Hrabie. dokładnie zbada! to, co kryło • · · . . · h h ~ olbrzymich posiadłościach, jakieini roz zbliżyć, . . • . . 

: :.: . Miałaś pani jakieś ni~przyjemnc się. za powierzc ownrm p:zepyc em, . pa· porzą<lzał. . . . Dwadzieścia . tysięcy franków 1 
przejście pani Mep · ? . nu.iącym w domu Stemheilow ?ystre 1:g~ Kilku jaskrawa.mi rysami starał się fan To . nie bagatęla. To majątek dla. kobiety , oko dostrzegło drobne na · pozor braki i • 1 . pełe 

„ • StrZ4Snęła · g ł o _w ą1 pr~ycze~ szczerty ·akie pokrywać miał fałszywy do taz.ję M€p podniecie, ma u3ąc }ej n ::Ilajdu,iącej się w warunkaeh Mep, mają 
Spr..ir. za.ła. n.a niego, . . k,a:rcąco .. ale me .mi.a t t k u' 'al d' k' d . , .. , wspaniałofoi ja...C\krawy obraz najwy.ższe-1 tek. ~ .sz_czegób1ie, w tej chwili. -, 1 ł Ea e . nu o .a me rozrozmac rzeczy . 1 k „ .- . . . be t k" d t t M . dto d b la odwagi go zgrom1c: Atbl on prosi 1ą . t , • . • , d t . 1 „ ole go u suhu · 1 z:yc1a z ros i w o s a - ep az na o rzę- poznala Janin11, wis osc

1 
zamoznosc o eJ e eganCJl, p . „,.. ,, „ _. • ~ 

1
„. . . ~ 

o krótlcą rozinowę w crtery· oczy i"„ Mep, gającej tylko na oszukiwaniu siebie i dru ;k,...,, . . Je~ uwagę, że Attillon nazywa ją Mep. 
dozmJ.jl\c 'nagle ob~wy, · czy nie sły~zał . ~ej . - Znajdziesz pani we mnie protektora. by nie mi~ć .z!udzeii, że ją ta kobieta nie 
strasznej .rozmowy (co bylo. pr~wie n~e- g'ch, ~aką otoczyła si~ Mep. Mep, na którego · ni-e · będziesz się mogła będzt~ o~zczędzała ~ni przez chwilę. Tylko 
możliwe} wskazała . mu sąs1edm pokoik! Na tych okolicznościach budował hra· 11igdy skarżyć. . Pragnę być twoim .nie- .. w takim raz:~. jeśli będzie w stanie zaspo 
prosząc, by za pięć minut wszedł tam i bia Ąttillon swój plan. Z c)lwilą, kiedy wolrdkiem, bo kocham cię z całych sił. Bę koić jej chciwość liczyć może iż nie ·wy 
?a.czekał za palmami. Mep zgodziła się wejść do osobnego poko dzilesz k::•ólową tego szc7.ęścia, jakie los da i w· d.aJszym ciągu tej niesłychanie wa 
--M~p UM1m.ieniła kilka uprzejmych .słów_ ju, z chwilą, kiedy pozwoliła się nazwać zes~ał mi w życiu, ~nE:j dla niej tajemnicy. 

„v k po imieniu i zezwoma na tajną rozmowę Mep wyrwała się od pieszczot hrabiego \Vszystko to przemknęło it>1• w teJ· chwi z gośćmi i mężem, któremu · dała "krot__ ie t . d k" · · • · uł · "'~ 
1- k uz po o iem męza 1 gosc1. cz ze wszy Doznawała iego samego wstrętu. jaki ją li przez głowę, gdy hrabia Attillon na po'ł ob'iaśIJieniti i wyszła znowu z sa l; ie.ru tk · · · · k · 

ł s o JUZ .mozei uzys ac. 1.·m raz niegdyś opanował, gdy po raz <ich..,·lony, niby zwierz na czatach, stał jąc się drugimi drzwiami de ma ego są- ~ 
siednfogo pokoiku. . H.rab~a . Attillon wyszedł naprzeciwko pierwszy znalazła si~ w objęciach Adolfa p~'\i nią, nie puszczając jej ręki. Opiera 

i "~ął j~ za obydwie, ręće, następnie przy Steinhcjla. · .. 1 ~- li .ła się .eo raz słabiej i pozwoliła na to że 
W rzeczywisto~ci :lrabia. : Att.:i.llon n~.e cisnął je do ust i nie puszczał, · ćhociaz JednO<'.ześllle z temi mimowolnemi· uczu hrabia pociągnął ją w obj~cia i zimne ~wo 

.słyszał ani słowa ~ rozmowy Mep z me- .Mlep z całych sil. starała je oswobodzić. ciami pracowała w niej myśl. Przypom- je wargi do jej ust przycisnął. do ust pul 
przyjaciółką i nie przypuszczał naw~~ _w Nie już nie pozostawało, jak wołać o po· niaia sobie i uświadomiła tę okropną. sy· sujących ogniem młodości, 
najmniejszej mi1erze. d~ jaki.ego. za1~cm :moc, ale w takim ... ra.zie byłaby się .sarna tua.cję w jakiej tSię znaj~ow~a. . . ..-- Czy mogę się spodziewać Mep ? 
·l1oEzłQ międty temi dwiema kob1etami. skompromitowała i przedstawiła w o· Czyż mog~'l. silą poradzić sobie z h.ie - Skinęła głową w milczeniu. Jeden z og 

Hrabia Attillon był w całe~ pclni świa czach męż.a we właściwej barwie. przyjaciółmi? To było je~zcze pytanie! nistych splotów ·'ldenvał się · ze złotego 
tov.-ym człowiekiem. z chwilą gdy M'ep ....... Puść mnie pan! - zawołała stanow :Mep nie należała do kobiet, stawiają~ych zwoju i owinął bi.al~ szyję, jak wąż mie· 
go zaczęła interesować, gdy wzbudziła :w czo. ' .wszystko na jed~ kartę, a przynajmniej dziany1 

~i19. m_J.u§ nami~tnośći poinf_ormował si~ Czy_ to wszystkoi coś mi .P.an miał do w.ó~ l1ie JJx..J.a ~ tak§t );IQ Di~ czu. 
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PIĄTEK, dnia 26-go MARCA 1937 R. 
6.30 P~z.; 12,03 Ork. W. S'Zczepańskie 

go; 12.50 Pogad. „Kolorowe pisanki"; 15. 
Progr.; 15.05 Chóralno a'..ld wielkopostna 
15.4:5 Rozm. z chorymi; 16.00 „Ciemna 
. Jutrznia", naboż. z kutcdry poznańskiej 
(chór z dyr. ks. Gieburow.;kiego); 1~.00 
Spalenie świątyni jerozolimskiej" (z Inie 
jó\1\~ wojny żydowskiej. Inawiusza; uno 
Słynni dyrygenci; 19.20 N.a pustyni Z.Kos 
sak-Szczuckiej; 19.40 Pieśni o Męce Pań 
skiej; 20.10 Utw. organowe Liszta-Fritz 
Lubricb; 20.50 750,pOO abonent przed 
jrni~fon$~( 21.00 Oratorium Hw.mdla. 
,,Mesjasz"; 22.00 Kazanie pasyjne „Pójdź 
my za Nim" (ks. J .Szmigielski) ; 22.1.5 
Dialog o grzeszniku i łasce Bo.iej"; 23.00 
Koniec .. 

- - „ -.. J ~ ' ·- ~- „ - ·- ·~--

Kronika Piotrkowska 

Wielki Piątek w liturgii 
Kościoła 

W,ielki Piątek jest . poiw.tecony wspor.n
nimiom śmierci Chr}'stusa. Pana, dlatęgo 
wszystkie nabożeń.itWa. tego Q..n.ia ąą bar'." 
ó.zo smutne. Kościół, a szczególnie widki 
ołtarz, pozbawiony ozdób juz od s.ieQ.In.i~ 
tygodni, w dniu t:Ym jest jeszcze bardziej 
opuszczony. Przypomina zburzoll\ J&o:
zolimę, któr~ opłakiwał Jeremiasz. Ka· 
płan, przyodziany w czarny ornat, po wyj 
sciu z zakrystii z ministrantami podcho
dzi do obna.Wnego i pozbawionego świa
tła ołtarza. Pada przed nim na twvz i 
tak przez chwilę leży. WI tym czasie mi
nistranci nakrywa.ją ołtan obritsem. Ka
pJan powstaje, zbliża si~ <4> o.łta;za. i w· 
cz.ytµje dwie ldtcje. Mówifl ono? o pcnvoła:
niu pogan, o ich '.znlart\\~wstaniu z 
Chrystusemt a niestałości iydów i o wa
runkach, którym poy.'inien odpo\Via.dać 
baranek paschalny, jako figura zabitego 
w dniu tym n.iepokalanego Baranka, gdyż 
ma on stać się · pokarmem i opieką clla 
wiernych. Potem jest czytana· pasja wed
ług św. Jana, świadka męki, który odda
je jej szczegóły z wielkim uczuciem. Czyta 
ma te żywo stawia.ją nam przed. "OCZY o
fiarę, którą spełnił dla nas dnia tego Chcy, 
stus. Każda z ośmiu m.odl;tw, które nastę 
puj~ :po odczytaniu pasji.. jest poprzedzo
na. jakby krótką n·auk!ł, wyj_aśniają~ per· 
tr.zebę następującej pot.Ym modlitWy. Mo
óliiwy są następujące: za Kościół, Pa1,>ie-
2a1 biskupów, katechumen{lw, · za 'świat, 
heretyków, iydów i ppgan. Modlitwy te 
podkreślają najwyższą miłość Chrystu::ia., 
.który umarł za. wszystkich l~dzi. obecnie 
zaś ustami Kościoła modli 'się za wszyst· 
kich, na.wet najbardziej zatwardziałych. 

Po modlitwach błagalnych kapłan bierze 
z ołtarza osło~ty krzyż, · obrac~ się z 
nim do ludzi i, odkrywajllC go powoli. asy 
ra.zy śpiewa coraz wyższym głosem: ,,O
to drzewo Knyża'• (Ecce lignum Ciucis). 
F;piewacy dodają: „Na którym .zbawienie 
świata za\\isło" - wszyscy zaś razem 
końc~: „Pójdźmy, pokłońmy się" . . Wszys
cy upa.da.Ją na kola.na., a kapłan niesie 
krzyt. obrócony figurą P .. Jezusa .do ludu, 
i kładzie na przygotowane ua podłodze 
miejsce; zdejmuje obuwie, trzy razy przy
klęka, a. następnie całuje krzyż. Podobnie 
czynią inni Juchowni, a następnie odby
wa adorację lud. 

Gdy kończy się adoracja kreyża, zapa· 
łają świece na ołtarzu, k~płan zaś idzie v.i 

milczeniu do ciemnicy, zabiera Hostię św 
i przeno~i je procesjonalnie do .ołtaru. 
przy śpiewie hymnu („Ve."tilia Regis"). 
Kapłan kładzie Przen. Saknune.nt na ołta 
rzu, wlewa do kielicha, wino i \\·oąę, umy
wa palce, mówi Orate fratr~ i natych
miast rozpoczyna Kom.unię św.1 mó\\i 
więc Pater noster, podnosi r.;awą Tęką 
Hostię nad pateną, by ludzie w.idzieli; po 
tym ją dzieli, jak zwykle, na. trzy cięści, 
śrecln1ł\ opuszcza. do kielitb.a .z niekonse-

-· . ~ .., ._ 

Wyjazd starosty ·pow. p. Strzemińskiego i prez. miasta prof. Fiszera do Warszawy 
Sprawa utworzenia !łowego lub powięk 

szenia o~ istniejącego szpitala w Pio 
trkowie, który obsługuje miasto o zgórą 
52,000 ludności i kilka razy większy po -
wiat, tak społeczeństwu jak i czynnikom 

decydują'.!ym. w Piotrkowie - leży głębo 
ką troską na sercu. 

Celem jaknajrychlejszego uzdrowienia 
ty~h stosunków powołać miano do życia 
międzykomunalny związek celowy~ w skład -4ięlne 4anie i 4anienAil 

Wiosna za pasem czas sie odmłodzić 
Dość bpło zimy we futrach chodzić 
Sąsiadka. kuma, przyjaciółka peknźe z zazdrości 
Gdy Cie zobaczy w nowym płaszczu - cud pi~kności 
A tak potrafi uszyć tylko Same/son, mistrz 'krawiecki 
którego zakład mieści sit: pod num. 10 przy ul. Szewskiej. 
Wasza zgrabna figurka i linia traci 
Jeśli ją kostium od Samelsona nie wzbogaci 
Nie pomoże szminka, pttder, róż -
Tylko od Same,sona płaszczyk włóż! 

t)edność \Gospodarcza a O. Z. N. 
. Ptzed kliku dniami w sali K.P.W. przy 

l.•.l. POW. 3 odbyło się zebranie informa.
~yjne dla wszystkich organizacyj kolejar 
skich z terenu Piotrkowa. Zebranie to .m 
gvil prer.cs KP.W. p . Poniatowski jako 
gospodarz - v.itając wszystkich obec

nych, po czym zapr-?-lił obecnego na ze
braniu posła na Sejm, ziemi piotrkowskie1 
p. Jana Drozd - Gi€cylllskiego. · który 
przeW."tawił obecnym deklaracj~ ideową 
u.tworzon~go przez pułk . .Arlama Koca. O~ 
bozu ZjeAD.oczenia Narodowego 

Pan po,seł punkt po punkcie oświetlał 
wspomnianą deklarację. ~czegółowo wy
jaśniaj~<: niektóre ważnie:sze momenty. 

Poni.eważ zebranie to miało r.:harakter 
wyłącznie i nformacyjn~v - na tym też 
miał i1a..'°'1:1łpić Jroniec 

Ale znajdujący się na sali prezes Pol
skiego ~wiązku · Jedności Gospodarczej
p. WładysJ.aw Kolasa zabrał głos, oświad
czająr, 1JE! mimo utworzenia już Obozu 
Zjednocmnia Narodowego nic się jes~ 
nie robi w kiet'Unku zorganizowania spo · 
łeczeiistws. i podniósł szereg 1.arzutó"i na 
:rtóre w sposób rzeczowy i zwięzły odpo-
wie<lział pos. GierymskL 
.Prezes .Jednoś~i C':rOSpodarczej na zorga. 

nizoV'i"8.Ilym przez siebie wiecu w sali Ki
lińskiego wypowi&dział się za przystą.pre 

ni::-m do Obozu płk . Koca. A obecnych wzy 
wał do karności, cieTpliwości, ~rwania 
i... wszystkich cnót obywatelskich. Cieka 
vrc więc, dlac~o tutaj wykazał tak mało 
:·ozumfonia 1 · 

I -.- • ..-1 ... ..,;... ~ • - „ -1 • 

I ' F'JRMA CHRZEŚCIJAŃSKA BAZAR PUi 
' . 

• .WANDY MISIURKIEWICZOWEJ . 
: . - . - - PIŁSUDSKIEGO . 39 

·Poleca na .eeson .-Joaenny I letni ~. --~ 
konfekcje dam•kilo mt1k' i dzieclnn,. Ko.aule damskie, męskie i dziecinne, komplet1, krawałJ. 
1'k•wie&ki, Rończoc.hy• uar.petki, •weterki, bluzeczki. fart11szki szkolne, sukieneczki dla dtiew
cz,t, •Jinkl, 1u1lkl, roboty ręczne, oraz wszelkie doclatlcl do· rob6t. lłogałJ . WJb6r wzorów do · · 
robót ręc1n1ch. Dodatki krawieckie. 

Towary •prowadzane tylko • Firm Chrześcijańskich. 
Bogaty wyb6r galaiiterlf. Ceny. nl•kael Ołł•l•P Hybka I solJdnal 404 „„„„„„„ .... „„ ... „„„„„„„""„„„~~ 
Kurssa wn wawPI trk w• · 

Dróżnicy tłumnie przybyli na wykłady 
w, ubiegłą środę oobył się zorganizowa 

ny przez aro. i KR. w Piotrkowie· kurs 
sadownictwa, w którym wzięli udżiał po
.szcz.tee.~lni i·.złonkowie ąrganizaeyj rolni
czych w liczbie 70 ors.z1kilktmastu dróżni 
ków wydelegowanych specjalnie prze1. Po 
wiatowy Zarząd Drogowy ~elem .wriento 
wania ich co do sposobu pielęgnowania 
przydrożnych drzew owucO"wych. · 

krowanym. \\inem, mówi jedną tylko astat 
nią modlitwę przed Kom.unią św. „Donu
ne1 non sum dignus" r uderza się w pier
si. Następnie spożywa. Frzen. Sakrament 
pod postacią ~hleba i wypija wino, obmy
wa .kielich .i palce, nie mówi komrmii i 
.nie kończy modlitw mszalnyeh. Wkłada 
pozostałą Hostię do monstrancji, okrywa 
ją przejrzystym białym welonem i ze śpie 
wem !,Odszedł Pasterz" prOce.syjnie. udaje 
się do przygotowanego Grobu. Tam · na 
pr.ey:gotowanym tronie wystawi.a. Przenaj 
świętszy Sa1u:ament na widok publiczny, 
odmawia cicho nieszpory i odchodzi w 
lJ1ile&e.niU, •' . _ ....... „ .1 - . I " ,:;:..i 

Kurs zagaił dyr. aro. i KR p. Józef 
Czech po cz-ym rozpoczęły się właściwe 
wykłady na temat piel~nowania sadów w 
okresie wiosennym i letnim, które prowa 
dzili pp.: in~pektor ogrodnictwa. Łódzkiej 
Izby Rolniczej inż Firas. dyi'. stacji ochro 
ny roślin w Lodzi - dr. Strawiński i wła 
ściciel szkółki drzew owocowych w Krzy 
żanowie oraz prezes S'eksji Ogrodnlcz:~ 
aro. i KR. p. Kl. Kłysi.k. 

Kurs ten W?.budził wielkie zaintereso · 
wanie. 

Kuferek to nie safes 
;M.i.eszkaclm wsi i gm. Wadlew Anna 

Kudra gro.tpa.<17.!ła o.szczędności w d9mu, 
vie J;lrzecmwając, że zbiera je dla złodzie
ja który w dniu onegdajszym zaglądnął 
do jej kuforka i zab1·al z niego 94: zł. go 
tówki. 

Poszkodowana udała się po ratunek do 
policji. Mogłaby tego unikrµić, gdyby pie 
niądze lokowała w kasie Stefczyka, Osz.. 
c~ości cq innej. • · 

którego wchodziłyby oba s~dy ~ 
tc:riaJn.e: miejski i powiatowy. Zwiąit 
ten przejąłby obecny szpital Sw. Tróje:y 
którY, jak już pisaliśmy, nie posiada ~ 
\meg~ ~iailciciela - i zająłbY. się budo'it 
~owego lub powiększeniem obecniego Sipi 
tala . 

Wi związku z tym wyłonionych · zostij, 
kilka koncepcyj z których naJbliżSzfl ·re. 
alizacji była nzyśl przystąpienia. ao ZW4 
zku Mię<hykomuna!nego również; i U'.bet 
piecz.alni Społe~ej, ktćra. posiadając JO 
towy już gmach po szpitalu - mogł~ 
go wnieść ja.ko udział, · · 

Ubezpieczalnia w zasadzie godzi si~ Da 
takie załatwienie sprawy, jednakż~ zbjt 
-wysoko ceni swój budynek, twie~c, t 
mimo obecnej jego wartości 400.000 zł. 
koszt wzniesienia tego „gmachu wyn~ 
1.000.000 złotych. 

Sprawa nowego. szpitala, jest ~ 
zwykle żywotną i paląC!ł, gdyż w obee. 
nym nie m.a po prostu mieisca dla clJo. 
r1ch, którzy, leżą nalret na korytan:ael 

.W. związku z tym wy?echali do W 
wy starosta powiatowy p. Ign. S~ 
iMi. jako pm>wodniCzący VV'yd%iału Po
"Niatowego i prezydent miasta prof. St. 
fan .Fis?.er, którzy . w. Ministerstwie Opie
ki Społecznej zreferują przejęcie gmac:Jui 
llJ>ezpieczalni Społecznej pod szpital z~ 
zku Międzykomunalnego w Piotrkowie, · 

;Mamy na.dziieję, że p Minister Opieki 
Społecznej 2l'Ozumiejąc palące potrzeby .Jl& 

~ze.go miasta i powiatu - do o~awj&IM) 1 
1JOwy7.ej sprawy u.<JtoSlmkuje się PI»'ChJI 
nie. · ł 

I na wiosnę kożuch si-c . 
przyda 

Tak widocznie myślał sobie . .zlodzie~ 
który w dniu onegdajszY.Jll z szatni sZkol· 
nej przy ul. Słowackieg0 so· skradli . b 
żuch wartOOci około 100 zł. na mod~ f, 1 

M,!lriana Dreckiego, in.ę.ża kierownicQ 
s.zkvły. . , . . · I 

•· ' "" '-' - i.ilillilll-~- J '*':ł· „ „ 
.Indyki udały. się· w ' podt~ .· 

·na rowerze 
:· .Wolf ·Nyss, ·zam. w: ·Piotrk<>włe przy. ul 
3 Maja 23-: za\\iadontit· tutejsty k~· 
riat policji; re w. noey wcmraj.ej · e 
ni $prawcy skradli na jego szko® Jl k 
mćrki, r~wer m~ski i . tł ·indyków - iąCzr,iej 
wartosci około 1 OO zł. 

• -- I - ---- •--- • • 

W dlliu 27 JD.atca l 937 r. U.nąd P~o . 
wy ~ C3JDD.Y-: . !• . ~ 

Od godziny . 8 do 16.00 
28 lllllrca b.r. ~wn~trzna służba ~ 

towa oraz służba do~zeń przesyłek P.XZ 
towych -.istaJą w; zupełności; 

Wy;Rtek w sutbie doręcr.eń sta.niow~ 
paczki żywnośeiowe, przesyłki ~BltłellD-l 
we ~ przekazy pośpieszne, które doręcr.a 
się lub awizuje. 

29. m8.t'ca nonnalna ~l'lżba zewnętr.zm 
od g.od~ny 9 do ll oraz jednorazowe do· 
ręczenie ;wszystkich przesyłek poczto · 

wych. , . . .jl' ~ 
Przyjmowanie przesyłek poleronych w I 

godzinach zam.mięci.a poczty uskut~znia · 
za dodatkową opłatą kasa telegrafu (l 
piętro) do godz, 24.00. przekazów: telegra 
ficznyeh do goclzi.ny 21. ~ 

Godziny urzędowe w telegrafie i tele
fonie jak również w pocztowej s?uibfe·we 
wnętrznej pozostają, bez zmiany. 

Kancelaria. Urzędu w dniu 26 marea 
(Wliielki Piątek) ~e czyn.aa. do godzi-

11y 13, w dniu 21 marca {Wielka sobota)_ 
do godziny 12-ej. 

Naczelni)( U..r.zędu: 
J~ .... ). J . B.Ul!C.Kl. <'. i 

24 ma.rea 1937 r. ~ . . .;;.:;.(: 

Baranki Wielkanocne, ~ Qukry, Mazurki, Jorty i ~ciast~ 
polecają po cenach · Rrzvs~cpnych Cukiernie ~. T;~nszerta 

• l. . ' -
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DOBRA SĄSIADKA 
~ni Maria od rana strasznie gniewna chodzi 
W przygotowania~h .~wiątecznych jej się nie powodzi. 
Ciasta - same zakalca. A nadomiar złego 
Dzieci, gdy się bawiły razem w chowanego 

· Cały rolon jej stłukły z nal?.T.vką wiśniową 
Więc mąż jej jest zmartwiony i wciąż k ręci głową, 
że już na cale święta niema nic do picia. 
Dzieci kulą się w kącie i boją się bicia. 
Wtem ktoś puka: sąsiadka. Panią Marię wzywa 
Ażeby obejrzała jej świąteczne dziwa. '. 
Ma wseystko ;uż zrobione i przyszykowane. 
Więc: pani Maria woła: „Ach. to niieslychane 
Jak pa.ni to zrobiła ? tak szybko, bez trudu ?" 
A sąsiadka odrzecze: ,,Och w tern niema cudu 1 
Na stole pięć butelek piwa mam :;i'f'mnego 
Kup:;,one oczywiści<c są u Urbańskiego. 
Pod oknem balon błyszczy, w nim woda wdowa, 
Także z tej samej firmy. Bo to rzecz nie nowa, 
źe wody Urbań;;1kiP.go słodkie oranżady 

Są najlepsze. Niech pani posłucha mei rady: 
Na Hutniczą pod szósty niech pani pośpieszy, 
A cała 1e1 roozina zaraz się ucieszy 
Tam pani 'Leż dostanif'.' i ocet stołowy 
Wyborny do marynat O nie, niema mowy, 
Aby pani dostała u kogo innego 
Takie dnbre wyroby, jak u Urbaiis.'i{iego" 

onstytucyjne zebranie L. M. i K. 
w Piotrkowie , 

dniu 23 b.'m. w lokalu własnym przy 
ówki 6 poC: przewodnictwem p. mec. 

Walosińskiego odbyło się zebranie no 
liranego zarządu Ligi Mr-rskiej i Ko 

ej w Piotrkowie, n_a którym ukon· 
rowano się w następujący sposób. . 

.~ dyr. Marian Jakubowski wi 
ezes ~ insp. Leon Jasiński i rejent 

. asław Wardęski. sekretarz-prof. Sta 
:w Pawełczak, jego zastę~a --mgr. 
:niusz Dąbrowski, skarbnik - nacz. 
ust Fęlker, jego zastępca - dyr. Jó 
Sokołowski oraz członkov\ie zarządu· 
Stanisław Juszczakiewicz, por. Kon 
JJaj~hleiI'Ski, ~i'er? . .Andrzej Kufasek. 
Stanisław Ladn0wski, nacz. Marian 
rski, nacz. Stanhiław Studencki, inz. 
'szek Szczeble-w"Ski. inż . Bohdan Kło 
~ki, prof Józef K-rasoń prof . Ed
~ Gadt i Jerzy Papiński. 

' Ia~rownikami posz~ólnych sekcyj 
rani zostali FP·: Obrony morskiej-

wicepr. St. f\N1al1dęski, organizacyjno-pro 
pagandowej_, prez. L. Gasiński , żeglugi 
€.1'0dlądowej - mjr. St. Juszczakiewicz, 
młodzieży - prof. Edmund Gadt, sekcji 
kolonialnej - :prof. St. Pawełczak. 

Oprócz tego w skład 7,arządu Obwodu 
LM i K. wchodzą prezesi poszczególnych 
kół L.M. i K.. a mianowicie: kom. Olszew 
ski, nacz. GieJuiewski. prof. Batosz. inży 
u~er Słowikowski (Wydz Mech. P. K. .P .. ! 
asesor Zalecilło (WydZ. Rach.-Handlowy 
PKP), burmistrz Szuster z Sulejowa. i inż. 
Zah11 z Wolborza. 

~eń na zebrania Zarządu Obwodu 
LM;. i K.. wyzna,.eu>no pierwszy wtorek po 
każdym pierwszym w miesiącu na godz. 
19. -

Pierwsze zebranie zarządu odbędzie się 
we wtorek 6 kwietnia r.b. o godz. 19. Na 
zebraniu tym omówiony będzie plan pra· 
cy na rok bi~ący. 

' ·'· 

. szcze tedna ofiara 
czarnych dlant.entów 

dniu onegdajszym około godz. 11 
mrem patrol Straży ochrony mienia 
~wego udał się w olx:h~ swojego re 

· i na odcinku toru kolejowego pomię-
stacjami MoS?.czenica - Baby natk
aię na czterech osobników, kradr1ą ·
węgiel z wagonu pofiągu to~·aro-

cjonariusze Straży Kolejowej usi 
amatorów CZL-nych diamentów za 

. ac. lecz rabusie !\a \\'idok zbliżające 
aię patrolu poczęli rzucać kamieniami 

Wobec tego jeden z członków patrolu strze 
m w kierunku złodziei, przy czym strzał 
·~kazął się trafnym, gdyż rozległ się prze 
ra.Zliwy okrzyk bólu ranionego węglokra· 
da. • · · 

Jak się okazało_. postnelony zoatał w 
J!rawą ri"gę mieszkaniec wsi Gajkowice. 
gminy Pod"o'lin, 29-1. Bronisław Gor21e .... 
lak 

Rana. okazała się śmiertelna, gdyż G<>
rzelak w chwilę po tym zmarł. 

' · iotrków w · tym roku ·nie otrzyma 
· . · . , druglel targowicy . 
r liotrków dotkliwie odczuwa potrzebę 

iej targowicy na zwierzęta, gdyż ist
IC& obecnie przy rzeź.ni m~ejskiej tar 
ica znajduje się ba.rdm daleko od cen 
1 miasta, i;-kutkiem czego wieśniacy, 
nący spieniężyć ~wój przychówek ży 
l inwentarza - muszą. niejednokrot 
llOczynjć ograniczenia. przy zakupach 
latwia,iu innych spraw. gdyż nie po 
a im na t.o brak czasu. 
:rr.ąd miejski pragną~ temu zaradzić 
!nowił uruchomi~ niezależnie od ist 
,cej już przy rzeźni drug~ targowicę 
1ką w pobliżu · hal targowych, na któ-
>dbywclby się handel inwentarzem. ży 

'UJĘ Zl'„OTO i SREBRO oraz ST A-
Bm1_1TERJĘ. Płacę najwyższe 

· Za.kład jubilersko - zegarmistrzow -
Jakób Grosberg, Piotrków, Sieradzka 
\. 

Ml\ z magazynem do sprzedania. ~wen 
z mieszkaniem. Wiatl. Aleja 3-go 

373 

wym. jak rogacizna trzoda chlewna i t.p. 
wyłącznie dla chowu. Targowica ta mia 
ła powstać na. terenach przy ul. Czarnej. 
Ale w tej sprawie nie zapadła jeszcze de
cyzja czynników decydujących 

Poza tym znaczne uszczuplenie kredy
tów na roboty publiczne w bieżącym sezo
n.ie eliminuje calkowicie projekt budowy 
drugiej targowicy z plam•. prowadzenia ro 
bót publicznych przez Zan.ąd Miejski. Pro 
j'ekt ten jak wiele innych musi poczekać 
lepszych czasów. 

Niezdara 
- Z czego ci ludzie się tak śmieją? -

pyta przechodzeń na ulicy wysokiego pa · 
na w meloniku. 

__.. Z tego gościa, który pytał wszysr
kich, gdzie można najtaniej dostać częśd 
rowerowe i do radioaparatów. Nie ;wie
dzial on, że najtaniej może je dostaćt tyl
ko w firmie St. Szymański, ul. Słrwac
Viego 22. 

„„-„„„„„„„„„„ 
I . 
I 

A ZOEMG.EARGYA! ZTEOISASROKITS:~~!!':.~!A::~T~~-
\11 · KOLCZYKI, OBRĄCZKI ŚLUB. 

I A. BRANDWAJN :.~::o~~ó:. 
I !,~!~!ony · ~· 

płyt gramofonowych •e.!'"~!~ 
i najlepsze i gly 

gramofon~we 

... „„ ... „ ...... „„„ ... „„„„„ ... „„„ ..... „„„„„„„„„„„ .„. Najstarszy Zakład •• „ 401 

ZEGARMISTRZOWSKO-JUBILERSKI 

F .. S Z M U 'L E W I C Z 
Piotrków Tryb., Piłsudskiego 83 

• • 
Pole.~a w wielkim wyborze: 6wiatowel marki Omega I Longines zegarki 

i zegary, budziki, obrączki ślubne, elegancką bi:tuterie, pierścionki, sygaetv, 
br<l nzoletkl, kolczyki, patery, nakrycia ~ tołowe. Z najlepszych fabryi. p; te
fony, płyt •/ i i gł v gramoionowe. lnstrumentv 111uzyczne. Duźy wybór rowerów 
męskich i damskich oraz części rowerowych. 

Ceny przystępne! · Za gotówkę i na ratyl • • „„„„„ ... „ ....... „„„1„ ... „„„„„„„„„„„„„ ... „„„„. 

Kto przyprQwadzi do porządku 
ul. Czarną ? · 

Ul. Czarna - to istna plaga naszego licami są kierowane do rampy na stacji to 
miasta. Latem i zimą. O każdej porze ro warowej. 
ku, gdyż w odwilż . staje się .bajorem czar~ l!nica ta stanowi własność kolei Państ
nego błota, a podczas dni suchych pyłek · wowych, które nie bardzo dbają o jej stan 
z utartego miału · węglowE>go i gruzu prze ~rząd miejski ~hcial już t.ą ulicą zaopie-
kształca człowieka na murzyna Wozy k(lwać się celem przyprowadzenia jej do 

jeż<lżą tędy jedyrJe w dzkń i podczas po ' na]leżytego stanu, ale koleje Państwowe 
go<ly. · · · nie wyraziły swej, zgody na projekt Zarzą 

A przecież ul Czarna może stanowić zna du miasta. 
czne odciążenie ruchu towarowo - kołow~ Może obecni'3 Min . Komunikacji zainte
go dla innych ulic, jak Al. 3 Maja, To;mic resuje się fatalnym stanem śródmiejskiej 
kiego, czy plac Hali Targowej, gdyż o&c- ulicy, · stanowiącej jeszcze.„ drogę polną . 
nie wszystkie transporty tymi właśnie u-

Dr~ga ofia~a tegorocznej burzy 
W: d'niu wczorajszym· podaliśmy wzm!all. ·derzył w . zagrodę Władysława Cichonia, 

kę o . pierwszych ofiarach tegorocznej . która uległa częściowemu zniszczeniu przez 
. pierwszej burzy. jaka przeszła nad Pi0.tt· . wyw.ołany od iskry pioruna pożar. 
kc-wem i okoli~. , , Właściciel zagrody, Władysław Cichoń 

~hecni~ o~ujemy z prowincji dal· który znajdował się ·~" mieszkaniu - zo 
sze na ten temat wiadomości. stał rażony piorunem w prawą rękę i o-

J.łiano'\\icie we wsi Gorzędów, gm. Ka - bie nogi . 
ru.:ńsk, •.Jkoło godz. 2 i pół p poł. piorun u-

OO. Bernardyni wygrali proces 
• t• „ ·.· 

,W dniu wczorajszym Sąd Apelacyjny· 
w Warszawie ogłosił wyrok w sprawie 7a 
targu o ogród po-~1nardyński. która 
wzbudziła tak wielkre zainteresovranfo · 
wśród mieszkańców Piotrkowa. 

&lid Apelacyjny mtwierdził wyrok Sądu. 
Okręgowego w .Piotrkowie~ pizyznaiąc ałlt 
.szność O.O. Bernardynom. 
· Obecllie więc Ogród ~n ·wróci znawuż 

pod oP.iekę .dawnych ·właściciel~. 

Przejaz~ i przejście ·z ul. Narutowicza na halę 
. udostępnione będzie w tym roku . 

Przedłużenie ulicv 9ięnkiewicza na od
cinl!\u pomiędzy Narutowicn i Foch'a, sta 
nowiące obecnie prywatną wtasność ~ 
było od dłuższego czasu przedmiotem za 
interesowań szerokiej opinii publicznej na 
szego miasta gdyż skła.dal0 się na to sze 
reg przyczyn, a szczególnie brak dogod -
nej komunikacji dla ruchu pieszego i ko· 
łowego. 

Zarząd Miejski przez dluższy czas pro
wadził pertraktację 2' właścicielem posesji 
celem nabycia ka'\\"8.łka ziemi pod jezdnię 
i przejście dla pieszych. Pertraktacje te 
j ::dnak nie daly rezultatu gdyż zbyt wy 
sokie żądanie odszkodowania przez właś 
ciciela posesji zawsze prowadziło do zer
wania. -]uż wyszeclł z druku 

nalnowszw 

plan 1. Piotrkowa lrl,. 
do nabycia 

w ~si~1arniae~ 'iotr~1ws~ie~ 

-

W:obec Wgo zarząd miejski pr~ił 
na drogę Postępowania wywłaszczeniawego 
Jeżeli proces o ~nie ·na rzea. ml&: 
sta zostnie ukończony w bie~cym 9em>
nie -: jest możliwem., że Piotrków jesuze 
w tym roku otrzyma bardzo bliskie i do 
godne połączenie z h~lą targową. 

Przyjaciółki 

- Od kogo dostałaś, Lili, ten piękny 
r1owy serwis stołowy? 

·- Wyobraź sobie, że ~st to stary ser
wis. który tylko dałam do posrebrzenia 
do Szymańskiego, ul. Słovrackiego 22. 

Obóz szybowcowy P. W. 
w Ustianowej 

Zarząd Obwodu Powiatowego LOPP. 
zawiadamia wszystkich pilotów szybow
cowych kateg, ,,C", że przyjmuje zapisy 
kandydatów na instruktorów s.zybowco ... 
wych. 

Informacji udziela biuro Obwodu L.O. 
P :P. do dnia 10 kwietnia r.b. codziennie 
w godz. od 10 - -4 i 17 ··- 19 ('Słowac 
kiego Nr. 5) 
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·walne Zebranie Towarzy
stwa Opieki nad Zwierzętami 

w Piotrkowie 
Stosownie do ~tatutu Towarzystwa d.n 

z .. R P. i;ar. ~4, .:>-raz uchwaly Zrządu Tow. 
z dnia 15 lutego l.937 r. zawiadamia się 
wszys:kich człcnków, :De w dniu 11 kwiet 
nia 1937 r . odbędzie się zwyczajne dorocz
ne Walne zebranie członków T.O.n.Z. o 
godzinie 12 min. 30 w lokalu przy ul Pl. 
Kościuszki 8. (kancelaria notariusza)' bez 
względu na ilo...~ obecnych członków. 

Zebranie odbędzie się z następującym 
porEądkimn wennym: 

i ·) Za.gajenie i wybór przewodniczące 
go i sekretarza Walnego Zebrania; 

2) Odczytanie protokułu ostatniego 
"7~lnego Zebrania; 

3) Spr3wozdanie z działalności Zarzą 
du za czas od dnia 1 stycznia 1936 r. do 
dnfa 31 grudnia 1936 r.; 

4) Sprawo7.dP„ni.e Komisji Rewizyjnej; 
5) Wybór Zarządu i Komisji Rewizyj

nej: 
6) Uchwalenie budżetu na rok 1937 r; 
7) Wolne wnioski. 

7i<.rrząd Tow. Opieki nad Zwierzętami 
w Piotrkowie. 

AtPfT *M'*p++ „. ł48*SMJJllll 

Okólnik w sprawie 
budowy dróg bitych 

Minister spraw wewnętrnnych wystoso 
wał ostatnio do wojewodów i przewodni
czących wydziałów powiatowych okólnik, 
za\Vi.IC!ł.·ający instrukcje i \.\'Skazówki co 
do budowy dróg bitych., łączących siedzi"
by urzędów gminnych z: traktami bitymi. 

Okólnik ten stwierdził. że stan dróg bi 
tych w Polsce, których ezęść przeważna 
znajduje się w administracji związków .sa 
morzą,dowych - tak pod względem iloś
ciowym,. jak równileż jakościowym - wy 
maga dużych nakładów pracy i fun<l'u
smw. aby osiągnąć poziom odpowiedni do 
potrzeb komunikacyjnych i gospodarczych 
~a ... .. - - ... 
Pooieważ sytuacja fina~sowa tak pań-

stwa, jak i związków samorządowycłi, nie 
pozwala na rozwiązanie zaga.dn1enia ko
munikacji drogowej na wszystkich odcin
ka.eh od razu, nasuwa. się konieczność do
stosowania „ prac w zakresie rozbudowy 
sieci dróg do istniejących możliwości i 
prowadzenia tych prac etapami,. Okólnik 
podia'~, że stan komunikacji drogowej 
posia<ia. p~erwszorzędne znaczenie dla roz 
woju ·rolnictwa i stanowi ważny ~zynnik 
.W.· ~łto,waniu . się .cen płodów rołnych 
_i, ~oróv.i gospod,arstwa wiejskiego, a 
w konsekwencji ~łerĄ duży wp!~, na 

-~IMść .~l:>,vw~zą i .lfił~ płatniczą rolni-
ków. ,_.: ... · ·• . . 

W ~ z tym minister spraw ~
nętrznych polecił, aby w programie .. prac 
~Wych na terenie. izb wiejskich na r. 
1937.-38 uwzględniona. była w pierwszym 
nędzie budowa i kotmenra~ja dróg o trwa 
~ p.~~Przrpni, .łączących siedzibę ąr7.ę
'd6w j;Dń.nnych z traktami btfymi ·oraz a
~ ·z„btido'"' i~ ~tri,vm?;niem dróg, gdzie 

1t.ó fyllto 'nwZ!iwe; · 'wiąana była. zawsze 
alt.ć)a ·:ocz~zan.ia pól z· kamienia narzu-
tn~g<>; '' :· · · ·· · · · · {bkra)'. 

P!.1'l'EK, dnia · 26-go .MĄRCA 1937 R. 

„ ZOSTAI:. OTWARTY 

Chrześcijański 

SKŁAD FARB 
Józefa Nowaka 
W PIOTRKOWIE TRYB., UL. ZAMKOWA I. 

POSIADAM NA SKŁADZIE farby, lakiery, 
pokosty, pendzle, pasty dopodłóg i t. d. 

JEDYNE MIEJSCE I 
TANIEGO KUPNA•••• 

ZNANA OWOCARNIA 

s. o„osberga 
ul. Sieradzka 8 

FIOi wiankowe, prasowane. GRZVBV. HERBATĘ aromatycz· 
ną, KAWĘ na czarną i białą KAKAO . oryginalne holenderskie 
Wielki i tani wybór róźnvch konserw. MASŁO śmietankowe 
394 codziennie świeże. 

-=~--------------------~--------!--------------
Chcesz byC ·= 1 

-_;•ładnie i modnie ubrany 1 
wstąp do firmy o. LEWKOWICZA 

Piotrków Tryb., Rycerska s. 
Największy wybór - . najtańsze ceny - najświeższe modele 
własnego wyrobu - solidne wykonanie - obsługa szybka. 
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PRZETARG • . 
Ogłasza się przetarg na dostawę do Szpitala św. Trójcy w Piotr-

kowie następujących artykułów w roku 1937 /38: 
1) nabiału · 
2) pieczywa 
3) mięsa wołowego i cielęcego 
4) mięsa wieprzowego, wędlin i słoni ny 
i) artykułów mącznych. 

Oferty na powyższe a·rtykuły należy składać w kancelarii Szpitala do dnia· 
4 kwietnia r. b. w zapieczętowanych kopertach· z napisem 

"Oferta na dostawfł" (wymienić óferowany artykuł)". 
Bliższych informacji udziela intendent w: kancelarii S~pitala od go· 

dziny· 9 do 14-tej~ , ' 
Dyrrektor Szpital~ · . 

Dr. St. Rechniowski: 

PRZETARO •. .. 
Ogłasza_ .się przeta~g na dostawę do Szpitala · żydówskiego . im . . Małż. 

Br ą, u n w. Piotrkowie ·następujących arty~~łó~w. w, J·~ku l?31/38: , . 
. l) nabiału . .. · .' ·" -~ _ - .. 
2} Jłuszczu wołowego, koszernego mięsa wołowego t J:h~lęcego ' " ,~:f ) . ~ .,, 
3 pieczywa · . ~ ,., .. · . .. . .. ,....,.„ ,, „ ..• „ .·· 

t!R'W>B. --1Mir:IW-lllN11a1111m••mrill4'11119111111-l•llt1•llRiiiili"P'llUJ 4) 3rtykUłÓW mącznych. . , '·· . ·:;:·" .. ,
1 

•:" .. • ~.„ '„ .• 
Oferty ·na· powyższe artykuły należy składać w kancelatii:Szpqa~1 do .~nia 
4 kwietnia. b. r. w zapieczętow·anych kop~utach z napisem- , · '· ~ ... 

„Oferta na dostawę" (wymienić oferowany artykuł). 
Bliższych informacyj udziela intendent w kancelarii· Szpitala od go

l_ dzlny 9 do 14-łej .. · 

„„ ~C'hALN'lA. ,KSIĄ.2EK 
llłale zaopatnona we wszelkie nowo6d. 

Piotrków. 'Ul. Piłsudskiego 55. ·. . 

„QLLA"c;uM-? JEH DOWODNIE NAJBAROZIE1 
ROZPOW\ZfC.HNIOHI-\ MARKJ\ NA IWt.r ZIEM\KIN 
HIE IHNIEJE MARKA LEPUA,C."t"' 7EZ P€WNJEi1z1 

oo,,OLLA"ov.M .. ł,c;ov.i , OL.i,A"JEH OE2:WRZE:ci111r 
N1EPR2.EiC.IGNIO!<IA TA.X „ 1WEJ J'lKOICl,JAK I DEUKATNOil! 

s ~cx#.,eĄff,µ. uM.'{~~ l,.._,k„,,1.. 
ru;de.n<ł ~· .l!>1. 7.J.aWfpr '1.i·;.7979·;;, 
~ 40Wo<.ih~,·~4tj(I 

"''**„ ' 
Leczenie i~•~k6w 

c1tere1tv 1k6rn• I 1re1tervc111, 
Dr. med. FA]MA'N 
przp;mu;e od 12-2 i od 5-7.30 
Piotrków.ul. Piłsudskiego 67, li t>tf~ 

HWIAIY SZIUCD 
celuloidowe 

i batystowe 

w naUepsz'm gatun~u i nanam1il 
Piotrków, ul. Polna 5 m. 4 

„-„-„„ 
Wieczne piór. 

z gwarancją 25-letnią 
teczki skórzane 

bilety wizytowe 
:a. a p r o s z e ni 

i>o b. przvstępnvch cenach polecają 
ZAKl:.ADY ORAFICZME 

;,ADOLF PAŃSKl · SPADKOBIER 
Pietrk6w Legjonów 2, tel. 10:55. „„„„„„. 

I W okolicach Rokicin 

DO SPZBDANJA 

lo.lonia 15-to mornowi 
Informacji udzieli 

). : Krzyżanowski Warszawa I. 
Brze>zowa 12. 40S z. 

.,, J • • ~ 

------------: ·piotr,owsfta f Jbrula PaH Daelaw' 
:_ H. Z.;PacanowSki· 1 

Pie~rk6w Tryb., Al s Mal 6, teL li· 
POLECA& 

iPaPe dachow4 czarn4 i białą nit
doścignion~1 jakości, smole w pie 
wszorzedn~h gatunkach, lepnik 

pak i karbolin~um. . 
Pabrvka n.sia gruntownie przebudowana 
z· ••stosow.111em najlepszycla udo1koaal(6 

. I zdo~yczy tech ale, DlCh wed ug na ow· 
sieg, •••temu. w~niku przeprowad.o· 
ntth óleps eń 1 w produkc l, uzyakałlślllf 
plerws2oru: ne gatunki papy, l WH6b 
kalkuluje się nam znacznie taniej w zwl•z• 

ku z c1ym: 

ceny nasze są tontarencyJne. l~ Dyrektor Szpitala 

.'. s9& Or. L. · Weinzieher. ----------------

1L1 .1 
~: 1 GRYPA.PRZEZlłtlle·NIE 

~ IGLE GŁOWY~ Złi!,,.ąJ!L~:e. . 

ZNANY ZAKł:.AD 

ZEGARMISTRZOWSKO· JUBILERSKI 

N. LEWKOWICZA 
Plotrk6w Tryb., AynekTrvltunalskl s 

- MIOD czysto pszczelny · bez domieszek 
gwarantowany PiER~ JAKOsq 

LIPCOWY DESEROWY: 3 kg. 5.80, 5 kg 
8.50, 10 kg. 16,50, 20 kg. 31 zł., 30 kg 
43.00 wraz .z naczyniem i opłatą poczto 
wą wysyła 

Małopolski Eksport Miodu 

W ZBARA~U 
skr. p. Nr. 5. 

1 ~ oRYG•NALN\'Ctł PROWl'lllW , . .... ~. 1~ 1msuTKIE~· 1 
Poleca w wielkim wyborze światowej marki zegary i zegarki, budziki, 

j aJJ;fłUWLtiW;l·H'I3r.Lt~JC:1.l'.rJJ obrączki ślubne,,ełegancką biżuterie. pierścionki, sygnety bransoletki, kolczv- -o K•A•z"'i-.A! Sprzedam, z pow 

1 ęovt SA JVt NAśLAO..Q!!..t:i!f..~ .. .„ ki i t.p. Papierośnice srebrne, chromowe i alpagowe. wyjazdu, prawie nową sypialnię. ko 
l Otłv!'°"""'e r>tWSl'.i<l •1•11GlłENO·Nei<vo&1N·zt\Or11T;:-oi'1 Przetwór rob6t jubilerskich na poczekaniu. szarego, nowoczesną. , 

l ,, · CENY NISKIE! OBŚEUuA SOLIDNA! Wiadomość: ul. Jerozolimska 12 mł• lV 

~ ~~~~~~~~~-----------------------~--------••mm ______ w~~~h~6~~~~ ~-
Redaktor odp. i wydawca: JóŹef"wilczak Druk.: „A. Pański. Spadk." Piotrkó' 


